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ROK M- 


Na zebraniu, jakie się odbyło w Pra- 
Gre pod przewodnictwem premiera 
Gottwalda, uchwałono utworzyć nowy 
front demokratyczny. Stwierdzono, że o- 
becność w składzie dotychczasowego 
frontu niektórych elementów reakcy|- 
mych, hamowała jego działalność. 

Postanowiono, aby w skład nowego 
frontu demokratycznego weszły organi- 
zacje społeczne, religijne | czynniki po- 
zapartyjne, aby oprzeć tront demokra- 
tyczmy na mocnych podstawach. Dia 
przygotowania tego frontu utworzone 
zostaną na terenie całej Czechosłowe- 


przedstawiciałe 
stycznej. Dwa miejsca zarererwowano 


dla narodowych socjalistów» 
Centralny komitet wykonawczy parti 


e a * 
Jednogodziemy wtorkowy strajk go- 
earalny, w którym wzięło udzinł 2 i pół 


mitona robotników domagając się 
ustanowienia nowego rządu Frontu Na- 
rodowego bez przedstawicieli reakcji, 
miał przebieg spokojny. 

W godzinach wieczornych po skoń- 
czonej pracy, wyłegły na ulice miasta 
masy robotnicze, które aż do późnej no- 
cy manifestowały na rzecz nowego rzą- 
da premiera Gottwalda. 


Wzmożenie odbudowy 
Państwe inwestuje 190 mil'ardów zł. 

Wczoraj odbyło się w Warszawie 37- 
me posiedzenie Sejmu Ustawodawcze- 
go. Tematem obrad była realtzacja pla- 
na trzyletniego oraz dyskusja nad Pań- 
stwowym Planem Inwestycyjnym. 

Pian ten, przyjęty w drugim 1 trzecim 


czytaniu, przeznacza 190 miliardów zł. ! 


na Inwestycje państwowe. 


schukmacher kieruje 
akcją rozhijania związków zawodowych 

Zwolennicy Schuhmachera w niemiec 
kich związkach zawodowych dążą do 
wywołania rozłamu w związkach i stwo 
rzenia odrębnych organizacji. Ma być 
utworzony „niezależny związek zawo- 
dowy“, dla którego szuka i znajduje się 
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Reakcja - za burtę 


Nowy rząd Czechosłowacji oprze się na mocnych! 
podstawach. — Odrodzenie Froniu Ludowego 


projektowanego gabinetu wchodzą: b. 


Z ostatniej chwili 


Bevin chce odejść) 
„Grożba pod adresem Attlee 


|Z Labour Party - do konserwatystów. —i 
Go na to Churchill — stary, szczwany llis 
ndenci  łondyńscy, 


małtym przy, 
czył on, że JAWNE przejście Bevina do 


| 
ne z interesami Anglii”. Jesi Bevinowi nie uda sią zrealizować swoich zamie- 
rzeń, powinien wywołać kryzys gabinetowy, a wówczas em, Churchill, dopro- 
wadzi do powstania nowego rrądu koalicyjnego z Bevinem jako premierem. 
Narazie premier Attlee | kmi ministrowie usiłują odwieść Bevina od wyst- 


wania uftimatywnych żądań. 


Jak już donieśliśmy w ubiegły piątek 
premier Schuman postawił kwestię zau- 
fania wobec wniosku posła grupy chłop 
skiej Maurice Petsche, który domagał 
się od rządu szybkiej wypłaty za wyce- 
fane banknoty 5000 frankowe. Propozy 
cja ta została podtrzymana kommt 
mistów, którzy domagali się dyskusji nad 
wnioskiem w trybie nagłości 


i ~ 


jeciem. O ile przewodniczący Woolton chętnie by się zgodził na È 
przyjęcie Bevina do swojej partii, o tyle Churchil jest temu przeciwny. Oświad 
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Spośród ministrów, którzy 


s 


I ror- 


jest „sprzecz- 


| Stanów Zjednoczonych, 
5 się w dzielnicy New Yorku Bronx, za- 
S kończyły się całkowitym zwycięstwem 
R kandydata 
9 ciela partii robotniczej Isaacsona. Kam 
5 pania wyborcza w Bronx była prowa- 
i dzona bardzo energicznie, gdyż wybo- 
| ry te były traktowane jako próba sił, 
5 posiadająca doniosłe znaczenie i bedą- 
$ ca prognozą dla rozpoczynającej się 
j kampanii 


| kapitałem i 
jj wielką aktywność. 

Premier Gottwald ustala już listę no- | związków zawodowych pos. Eban. Po-g 
wego gabinetu, którą przedłoży de apro nadto do rządu mają wejść przedstawi-5 
baty prezydentowi republiki. Według | ciele organizacji zawodowych, społecz-5 
niepotwierdzonych wiadomości, w skład| nych i kulturalnych. w, 
zgłosilią 
wicepremier Fierlinger, przywódca par dymisję żaden nie wróci więcej na swo 
tii Lauszman oraz generalny sekretarz! je stanowisko. 
MAEAUMAMOHAANNANTOATAM OWY ARAARA AAN ARNN GUNO aman PA 


| wzroście 


Głos postępu 
w USA 


Wybory uzupełniające do kongresm 
jakie odbyły 


postępowego, przedstawi- 


wyborczej na stanowisko 
prezydenta Stanów Zjednoczonych, 


4 który zostanie obrany w listopadzie rb. 


Dzielnica Bronx dotychczas była nie 


(| wzruszoną twierdza partii demokraty- 
S cznej. W ostatnich wyborach demo- 


kraci otrzymali tam 44 proc. głosów. 


[| Obecna partia demokratyczna wysta- 


wiła również swego kandydata. Popie- 


Ą rali go wszyscy miejscowi dygnitarze i 
3 funkcjonariusze 


wyborczy. Machina 
ściśle związana z wielkim 
przemysłem, przejawiła 
Jak twierdza hn- 
dzie, znajacy dokłndnie kulisy tych 
spraw, partia demokratyczna, korzy- 
stała z pomocy gangsterów. którzy 
czynnie z nią wsnółdziałali. Tymcza- 
sem w Bronx na kandydata demokra- 
tycznego padło 12.500 głosów. zaś 
przedstawicieł partii robotniczej Isaac- 
son otrzymał 22.500 głosów. 

Isaacson jest zwolennikiem Trzerio” 
Partii w Stanach Ziednoczanych i po- 
piera kandydatnre Wallace'a na nre- 
zydenta Stanów Zjednoczenych. Par- 
tia jego jest przeciwna wszelkim awan 
turom molitycznym Wallstreetn orsz 
planowi Marshalla. O znaczenin tych 
wyborów świadczy artykuł zamiesz- 
czony w „New York Herald Tribune“: 
„Jeśli partia robotnicza ujawni swoje 
znaczenie, to siły popierające Wal- 
laec'a będą się mogły poszczycić wiel- 
kim zwycięstwem, mającym doniosłe 


wybercza, 


g znaczenie dla nadchodzących wybo- 
3 rów”. 


Inne jeszcze fakty Świadczą o wzroś 


j cie postępowych sił w Ameryce. Jest 
j to powstanie komitetów organiza- 


cji postępowych obywateli w stanach 
Indiany i Karoliny Północnej, w Co- 
nectientt i Pensylwanii. W tych i wie- 


5 lu Innych stanach powstały komitety 
j dla wyboru Wallace'a na prezydenta. 


Wszystko te świadczy o znacznym 


postępowych sił Ameryki. 
Głos postępowej Ameryki rośnie! 


HUD CORMANO SKEPT ETERO PIES: A 


schuman znów w opalach 


W głosowaniu ledwo przeszedł, — Świał pracy 
wysuwa nowe „kłopoiliwe” żadania 


rządzenie to szło w znacznym stopniu 
po linfi żądań posła Petsche. W ten 
sób Schuman w ostatniej chwili zamie- 
rzał wytrącić swym przeciwnikom broń 
z ręki. 

W Paryżu przyptszczane, Że rząd bez 
trudu nzyska znaczną większość w gło- 
sowanłu nad Votum zaufania. 

Jednakże manewr Schumana | Maye- 


Tymczasem we wtorek rano wkazało jra. którzy wydał zarządzenie o wypła- 
się w Dzienniku Urzędowym zarządze- |cie należności za banknoty 5000 franko 
nie o sposobie i czasie tych wypłat. Zalwe w dniu głosowania przyniósł bardzo 
ÓW W aaa, 


Nowe traktaty i układy 


Podpiszemy umowę handlową z Jugosławią 
i traktat przyjaźni z Rumunią 


Dnia 24 bm. przybyła do Warszawy 
10-0sobowa delegacja handlowa rządu 
jugosłowiańskiego pod przewodnictwem 
wiceministra handlu zagranicznego Ju- 
gosławii p. Branko Zlatarica. 

Delegacja ma na celu przeprowadze- 


zwotenników wśród liberalnych demo- |-nie rokowań e zawarcie układu handlo- 


kratów i t. zw. chrześcijańskich demo- 


kratów, rekrutujących się w znacznej 
większości spośród byłych hitlerow- 
ców. 


wego o wymianie towarowej na rok 
1948 w ramach podpisanej w Warsza- 
wie w maju 1947 r. 5-letniej umowy gos 


Z Bukaresztu wyruszyła we wtorek do 
Warszawy -rumuńska delegacja rządu 
pod przewodnictwem premiera Grozy i 
ministra spraw zagranicznych Anny 
Pauker. | 

Delegacja podpisze imieniem swego 
kraju traktat przymeirza, współpracy i 
wzajemnej pomocy z Polską. 

Będzie to piąty tego rodzaju traktat, 
jaki zawiera Rumunia. Poprzednie pod- 


podarczej pomiędzy obu zaprzyjaźnio-| pisane zostały: z Bułgarią, Jugosławią, 


nymi krajami, 


A Węgrami a ostatnio z ZSRR. 


mizerny rezultat. Większość dła rządu 


spo | wynosiła załedwie 23 głosy wobec 39 


owal 2. się. Za Schtirnanem wy 
po ało 291 posłów, przeciw 268 
Głosowanie dowiodło, że blisko polo- 
wa posłów przeciwna jest nie tylko sa- 
mej akcji wycofania banknotów 5009 
frankowych, lecz w ogóle finansowej 
i gospodarczej polityce Schumana. 


Jak twierdzi korespondent radia bry- 
tyjskiego, rząd francuski może stanąć 
w obliczu nowych trudności, z powodu 
projektu Rady Gospodarczej, domaga- 
jącej się przeprowadzenia zniżki cen. 

W Zgromadzeniu Narodowym posło- 
wie kom wysunęli żądanie 
redukcji cen względnie podwyżki płace. 
Wobec odrzucenia ich wniosków, korm- 
niści opuścili sale obrad, mówiąc: „Ko- 
media słę skończyła — teraz xaczyna 
się tragedia”. 8 

Komitet wykonawczy Generalnej 
Konferencji Pracy na odbytym w dniu 
wczorajszym nadzwyczajnym postedze- 
niu, postanowił zażądać ustalenia no- 
wego minimum płac w wysokości 12.900 
franków miesiecznie. ą 

Decyzja CGT zapadła w związku z 
dalszą zwyżką een we Francji. Obecne 
minimum płac wynosi 10.800 franków 
miesiecznie. = 


e 


Potomkowie olbrzymów 


karłowacieją z biegiem lat.-Po znalezieniu szczeki wielkoluda 
uczony holenderski stworzył nową teorie rozwoju ludzkości 


Działo się to przed wojną na Jawie. 
Pewnego dnia, uczony holenderski spa- 
cerując po lesie w pobliżu swojego do- 
mu, potknął się o jakiś wystający tło- 
rzeń. Wyciągnął go z ziemi I wiedziony 
instynktem badacza naukowego, odra- 
zu zauważył coś niezwykłego w znale- 
zionym przedmiocie. 

Po dokładnym zbadaniu okazało się, 
że potknął się nie o korzeń, lecz o kość 
swojego praszczura. 

Sądząc słusznie, że pokryta lawą Zie- 
mia wyspy Jawy może zawierać więcej 
takich kości, zórganizował wyprawę w 
głąb wyspy, gdzie istotnie znalazł wie- 
le Innych. 

Najcennlejszą Jednak zdobyczą z tej 
wyprawy była szczęka z masywnymi zę 
bami monstrualnego wlelkoluda. Na pod 
stawie badań skał i ziemi, w której za- 
chowały się kości, określono w przybii 
żeniu ich wiek. 

Okazało się, że te same części kość- 
ca ludzkiego z różnych okresów różnią 
się znacznie wielkością. 

| tak, właścicieł znalezionej szczeki 
musiał mieć proporcjonalnie do jej wiel 
kości, około 2 metrów 70 cm. wzrostu, 
a ważył prawdopodobnie od 280 do 
360 kilogramów! Jednym słowem był 
cztery razy większy od człowieka na- 
szych czasów. 

Na podstawie tych badań, holender- 
ski uczony wystąpił niedawno z nową 
teorią. Twierdzi on mianowicie, że kil- 
ka milionów lat temu człowiek był ol- 
brrymem, a później skarłowaciał co o- 
becnych rozmiarów. 

Jest to teza zupełnie sprzeczna z te- 
oriami uczonych całego świata, którzy 
mówią między Innymi, że przodkowie 
nasi, z odległych, zamierzchłych epok, 
żyłi na drzewach, dopókł zmiana klima 
tu nie wpłynęła na skarłowacenie gi- 
gantycznych niegdyś lasów. 

Twórca „teorii olbrzymów” twierdz! 
że nawet w obecnych czasach pord- 
Mowo = wschodnia Azja pokryta jest lā- 
sam, w których -rosną olbrzymiej wiel- 
kości drzewa. Ale nawet gdyby ons by 
ły jeszcze kilkakrotnie większe, to I tak 
ich gałęzie nie wytrzymałyby takich ko- 
losów ludzkich, o Jakich mówi w swej 
rozprawie badacz holenderski. 

Pisze on także, że cl monstrualnie 
wielcy nasi przodkowie żyfi | walczyli 
z zamieszkującymi ziemię wówczas po- 
tworami, przy pomocy toporów kamien- 
nych. 

Wnioski, Jakle wysuwa w końcu ze 
swolch wywodów, nie są dla ludzkości 
zbyt optymistyczne i przyjemne. 


Codziertna nomwelka „Tapresstt” 


Za kilka tysięcy lat — "mówi on | 


swej książce, — wzrost ludzki nie bę- 
dzie przekraczał jednego metra, a wa- 
ga wynosić będzie przeciętnie trzydzie- 
ści kilogramów! 


Wydana przęz niego książka pełna 
jest statystycznych obliczeń, rysunków, 
oraz schematycznych zestawień porów- 
nawczych znalezionych części kośćca 


Łodzianie nie umieją chodzić 


Należało hy powtórzyć 


Pamiętamy wszyscy, jak to w zesz- 
łym roku wprowadzono w Łodzi dni, 
w których mieliśmy się przy pomocy Mi- 
licji, funkcjonariuszy tramwajowych i 
ORMO nauczyć chodzić po ulicach ł jeź 
dzić tramwajami. 


Nie trudno powiedzieć, że „nauka 
pószła w las”, Jeżeli się widzi obecne 
zachowanie łodzian na ulicach miasta. 

pewną pociechą może być dla nas 
fakt, że również mieszkańcy Stolicy nie 
potrałią jeszcze chodzić po ulicach; jeź 
dzić tramwajami, tralleybusami i auto- 
busami, gdyż właśnie przed paroma 
dniami rozpoczęto w Warszawie wielką 
akcję nauki chodzenia dla przechod- 
niów. 

Ciekawą inowacją, wprowadzoną w 
Warszawie jest umieszczony na skrzy- 
żowaniu głównych arterii specjalny mē- 
gaton, przez który dyżurny milicjant u- 
dziela przechodniom nie tylko wskazó- 
wek, ale również | nagany. Ten środek 
będzie, zdaje się, bardziej skuteczny, 
szkoda tylko że dotychczas nie wprowa 
dzono go u nas. reż 


zeszłoreczną „Iekcię” 


« Przy okazji tej akcji w Warszawie, — 
przypomniano łudności przepisy ruchu 
pleszego, z których część warto przyto- 
czyć, gdyż są one i dła Łodzi bardzo ak 
tuałne. 

Przepisy zabraniają np. grupować slę 
ma ulicach, chodnikach, na skrzyżowa- 
nłu ulic i przed wejściem do Instytucji. 

jeżeli przypomnimy sobie, co się 
dzieje w Łodzi np. przed spółdzielnia- 
mi, względnie przed nowootworzonymi 
Domami Towarowymi, to widzimy dopie 
ro, że przestrzeganie tego przepisu w 
Łodzi jest nie mniej potrzebne, jak w 
Stolicy, 

Inny paragrał przepisów nie pozwala 
chodzić „szeregłem* od 3-ch osób. po- 
cząwszy. W Łodzi ten zwyczaj chodze- 
nia jest powszechny, przy czym obok 
siebie postępują czasem cztery, a nawet 
pięć osób, które zatarasowują cały cho- 
dnik. Jeżeli chce się je wyminąć, trze- 
ba schodzić na jezdnię. : 

Te i tym podobne obserwacje każą 
wyciągnąć wniosek, że powtórzenie 
„Nauki chodzenia” bardzo by się w nā- 
szym mieście przydało. (k) 


Nowy zakła 


w naszym m eśce. — Zniżki 

W Łodzi, mieście fabrycznym, gdzie 
znaczna część ludności pracuje w wā- 
runkach, które siłą rzeczy pod wzglę- 
deta higienicznym nie są fdeslne, stwo- 
rzenie dla każdego mieszkańca możliwo 
ści wykąpania się choć raż w tygodniu 
ma b. duże znaczenie. Pięć czynnych 
obecnie łaźni potrzeb ludności Łodzi nie 
może zaspokoić, gdyż są to zakłady na 
ogół małe. 

Aby ten stan polepszyć, Zarząd Miej- 
ski rozpoczął remont jeszcze jednego 
zakładu kapielowego, który dotychczas 
nie był czynny i już niedługo zostanie 
on oddany do użytku mieszkańców. 

Projektuje się wprowadzić za jedną 
kąpiel cene 20 zł., co jest zniżką bardzo 


Cudzoziemiec 


Wierzajcie mi, że nigdzie na Świecie 
nie jest tak pięknie, jak u nas w Polsce 
w maju. 

A czerwiec! Za polski czerwiec na 
wsi oddałbym wszystkie cuda Sorrento 
i wspaniałości Capri: a jednak wbrew 
wszelkiej logice lubiłem zawsze lato spe 
dzać zagranicą, ażeby po dłuższej włó- 
czędze wrócić skruszony i stęskniony 
„na Ojczyzny łono”. 

W ten ciepły, sierpniowy dzień, klnąc 
na upał, siedziałem wraz z moim przy- 
jacielem i towarzyszem włóczęgi Pa- 
włem w San - Martin, na tarasie przed 
elegancką kawiarnią. 

Byłem poteżnie znudzony, a w braku 
innego zajęcia zwróciłem uwagę na ja- 
kiegoś cudzoziemca, siedzącego przy są- 
siednim stoliku. 

— Spójrzno na to indywiduum! — za 
cząłem nagle — czyś widział kiedy rów- 
nie głupi wyraz twarzy? 

Przyjaciel mój wzruszył ramionami: 

— Uważam, że ta twarz nie ma żad- 


— Niech będzie gęba — zgodziłem 
sie, bo w ogóle nie lubię się kłócić. 

Po chwili Paweł dodał: 

— Jest to po prostu bałwan z dwoma 
śliwkami, zamiast oczu. 

— Czy zauważyłaś jak to indywidu- 
um spogląda tępo w swoją szklaneczkę! 
Ani razu jeszcze nie spojrzał na mo- 
rze, ani na góry: widocznie nie nie ob- 
chodzi go piękno przyrody! Jakiś zupeł 
nie pozbawiony polotu baran! ` 

— Baran ma jednak swoją indywidu- 
alność! — żywo zaprotestował Paweł — 
Ten typ przypomina raczej bezmyślne 
cielę. 

— Tak jest! — przyznał, Paweł — cie- 
kawym, skąd pochodzi to prozaiczne pro 
się, 

— To jest napewno jakiś furysta ame 
rykański! 

— Ach. co mówisz! Przecież fo typo- 
wy Francuz! — żąchnął się Paweł. 

Nie chciałem sie tak łatwo poddać. | 


nego wyrazu... To nie twarz, to jakaś| nie mniej ustąpiłem. 
Beba! 


=. Uważam go raczej za Austriaka! 


i kąpielowy 


w opłatach dla Świata pracy 


dużą w porównaniu z obecną ceną, któ- 
ra wynosi 70 zł. za kąpiel w wannie | 40 
zł, za natrysk. 

Notując z zadowoleniem projektowa- 
ną zmianę, chcemy zwrócić uwagę, że 
analogiczną zniżkę należałoby wprowa- 
dzić również dla studentów, którzy w 
listach do redakcji „Expressu" skarżyli 
się, że opłaty w łaźniach są za wysokie. 

Ponieważ studenci, szczególnie za- 
miejscowi, żyją na ogół w kiepskich wa 
runkach mieszkaniowych i higienicz- 
nych, a z kąpieli w miejskich zakładach 
kąpielowych korzystają kilka razy w 
miesiącu, pociąga to za sobą wydatki 
które poważnie obciążaja skromny bud- 
żet studencki. (x) 


W Wiedniu społykałem nieraz takie 
typy, które ożywiały się dopiero przy 
szklance dobrego wina. 

— A ja mówię, że to Francuz! 

— Nie bedzemy się chyba kłócić? 

— Kto się kłóci!? Mówię tylko, że to 
Francuz! 

— Nie, to wiedefezyk _. 

Żyłem zawsze 2 moim przyjacielem w 
zgodzie, dlaczegóż wiec miałbym pokłó- 
cić się z nim teraz o jakieś tam indy- 
widuum o nieokreślonym typie? 

Bardzo ugodowo zaproponowałem: 

— A może byśmy się spytali o to jego 
samego? 

— Dobrze! Zapytamy go! 

Podszedłem i ukłoniłem się. 

— Czy pan jest Francuzem? — zapy- 
tałem. 

Nieznajomy potrząsnął przecząco gło- 
wą. Wówczas spytałem po riiemiecku. 

— A może Austriakiem? 

Nieznajomy potrząsnął znowu głową 

— Po jakiemu więc pan mówi? — 
wyrwało mi się po polsku. 

— Właśnie po polsku! = zawołał. 

Sami wiecie, że miałem powody, by 
być trochę skonsternowany, Lekko ru- 
mieniąc się zapytałem. 


nasza 


REPATRIANTKA: List Pam takt smutny 
i zrezygnowany bardzo nas zmartwił Długo 
czekała Pani niestety na odpowiedź, ale nie- 
ma w tym naszej winy — musimy rachowy- 
wać kolejność w odpowiadaniu Czyteinikom. 
Pisze Pani: „uciekają lata, a ja jestem zbyt 


poważnie nastawioną do życia, abym mogła 
zdobyć się na szukanie łatwych miłostek | 
przygód — a tak trudno w człowieku zna- 
leźć „człowieka*!. O ile pierwsza część tego 
zdania świadczy tylko o Pani słusznej i właś- 
ctwej rezerwie, o tyle ze słowami, że tak 
trudno znaleźć „człowieka* — nie możemy 
się zgodzić. Pesymizm Pani spowodowany jest 
rozczarowariem, rozgoryczeniem z powodu 
postępowania męża, trudnościami jakie Pani 
miała i ma, samotnie wychowując dwoje dzie 
ci. Ale, Droga Pani! Proszę się nie poddawać! 
Jesteśmy pewni, że spotka Pani kogoś, kto 
zastąpi dziecióm Ojca, kto oceni Pani wielkie 
zalety, dzielność i pracowitość. Mflostki í 
przygody o których Pani pisze, to Są namiae- 
tki, które nie mogą kobiecie myślęcej í mą- 
drej zastąpić prawdziwego uczucia. Uczucie 
to jednak, nie zawsze przychodzi wtedy kie- 
dy my tego chcemy, raczej zjawia się najczę- 
ściej nieoczekiwanie. I dlatego, niech Pani 
nie myśli o „latach które mijają”, jakby to 
były lata bezużyteczne. stracone. Wypełnia 
je Pani miłością do dzieci, ich wychowaniem, 
swoją pracą, którą Pani lubi, Przez te właś- . 
nie lata stała się Pani wartościowym, mądrym 
człowiekiem, jest Pani bardziej przygotowana 
do tego, aby stać się prawdziwą towarzyszicą 
mężczyzny, zrównoważoną, świadomą swych 
zadań w życiu i swojej własnej wartości. 
Napewno mężczyzna — „człowiek“ (a jesteś- 
my zdania, że takich jest większość), który 
Panią pozna. potrafi to ocenić 1 obdarzyć 
Panią przyjaźnią i koleżeństwem za czym 
Pani tęskni, Proszę jeszcze napisać do nas. 


„NIESZCZĘSŚLIWA" Niepoftrrebnie stę Pani 
przejmuje opowiadaniami, które najprawdo- 
podobniej są zmyślone po to właśnie aby Pa- 
ni zrobić przykrość | wywołać zazdrość, Jest 
zrozumiałe że człowiek którego kochamy mio- 
Że swoim postępowaniem zranić nas ber po- 
równania bardziej dotkliwie niż osoba obo- 
jetne, musi Pani więc zdobyć się na epano- 
wanie I na rzeczową ocenę takiego postepo- 
wama Ponieważ z Hstu Pan! wynika, że mąż 
także Panią kocha, powinna Pani pororma- 
wioć z nim spokojnie na ten temat, wytkrna 
czyć mu, że zachowanie jedo byloby moża 
usprawiedliwione u niedorosłego chłopca, żle 
jest niewłaściwe i ośmieszające u dojrzałego 
mężczyzny. Niech Pan! nie płacze 1 nie robi 
mu wyrzułów, bo to naogół nie wiele poma- 
ga, ale niech Pani pokaże ma postępo- 
wante we właściwym Świetle. Lwie bardee 
pady mę śmieszności — szczególnie męś 
czy 


J. P. z CZĘSTOCHOWY: Ma Pan niewatyii 
wie prawo wystąpić o należną część spadku. 
Dobrze byłoby, aby Pan przed tym pojechał 
do tej miejscowości | przekonał stę, czy któś 
z rodziny jeszcze żyje, w jakim stanie jest 
budynek itp. Musi Pan przecież wiedzieć kto 
się tym obecnie zajmuje. Wszystkie odpowie 
dnie dokumenty, powinien Pan przygotować 
i pó stwierdzeniu istniejącego obecnie stanu 
rzeczy, poinformować się dokładnie w Miu- 
rze Porad Prawnych jakie należy załatwić 
formalności, „Za miłą ocenę naszej pracy 
wprzejmie dziękujemy 1 życzymy Pant powo- 
dzenią 


— Pan słyszał naszą rozmowe? 

— Naturalnie! — uśmiechnął się. — 
Lecz nie przejmujcie się panowie, było 
mi bowiem bardzo miło. 

— Miło!? — krzyknęliśmy jednocześ- 
nie ż Pawłem. 

— Miło!... bardzo miło, choć mówia 
cie o mnie to i owo! Lecz zmiłujcie się, 
od pięciu tygodni nie widziałem rodaka. 
Nagle słyszę polski język i upajam 
się nim... Siedze wiec i udaje, że nię nie 
rozumiem, delektuje się jego brzmie- 
niem. 

Chrząknałem frochę nfewyraźnie, bo 
przypomniałem sobie, że uwagi, jakie 
wypowiadaliśmy na jego temat, nie by- 
ły specjalnie dla niego pochlebne. 

— Dlaczego pan nie dosiadł do nas? 
Porozmawialibyśmy! 
` «— Potem, jakżeście zaczel o mnie 
mówić, nie mogłem! Byłbym was wpra- 
wit w zakłopotanie.!.. 

W najbliższej restauracji, Ja i Paweł 
wznieśliśmy toast na zdrowie naszego, 
„rozumnego, sympatycznego ziomka”..: 

A potem wypiliśmy dwie butelki wł- 
na na cześć języka polskiego, który dał 
nam możność poznania tak miłego i in- 
teresującego rodaka, tu, w obcych, da- 


J lekich stronach.« 


m swa 


wodem zatargów jest często nieznajomość obowiązujących przepisów 


Świat pracy w Polsce Ludowej osią- 
gnął wielkie zdobycze socjalne, na stra 
ży których stoją Rady Zakładowe, związ 
ki zawodowe i umowy- zbiorowe. 

Zdarzają się jednak spory, które Mk- 
widuje dopiero wyrok Sądu Pracy. 

Powodem tych zatargów jest często 
nieznajomość, a czasem lekceważenie 
istniejących przepisów tak przez praco- 
dawców, jak przez pracowników. 

Kilka przykładów najlepiej zilustruje 
sprawy najczęściej rozpatrywane przez 
łódzki Sąd Pracy. 


Urzędniczka „Filmu Polskiego“ zwró- 
cia się do dyrekcji z prośbą o kifkudnio 
wy urlop. Pomimo uzyskanej uprzednio 
obietnicy, spotkała się z odmową. Mi- 
mo to jednak, zawiadomiona o ciężkiej 
chorobie matki, opuściła pracę na 2 
dni bez zezwolenia. Po powrocie zwol- 
niońno ją z miejsca, bez” ustawowego 
wypowiedzenia pracy. 

sprawę rozpoznawał Sąd Pracy w Ło- 
dzi, który zasądził od „Filmu Polskiego” 
odszkodowanie w wysokości 3-miesię- 
cznych poborów na rzecz urzędniczki. 

* 


Dyrekcja Towarzystwa Transportowe- 
go „Wareks* (instytucja prywatna) zaan 
gażowała precownicę tytułem próby. 

W okresie tej pracy pracownica za- 
chorowała i zmuszona była przeprowa- 
dzić szereg badań w Przychodni Prze“ 
ciwgruźliczej. W międzyczasie kierowni 
ctwo firmy zwolniło ją z pracy, zosta- 
wiając świedectwa lekarskie bez u- 
względnienia. 

Zabiegi jej o uzyskanie trrymiesięcz- 
nego odszkodowania nie odniosły skut 
ku, firma bowiem była zdania, że pra- 
cownika przyjętego na próbę, można 
zwolnie z pracy bez odszkodowania. 

Sąd Pracy nie podzielił tego stanowi- 
ska i zasądził wypłacenie kwoty w wy- 
sokości Z-miesięcznych poborów, wra- 
sadniając wyrok tym, iż nie woo præ- 
cownika zwolnić z pracy podczas jego 
choroby, nawet w wypadku zaangażo- 


, wania go na próbę. 
+ 


Do zawikłanych należą sprawy, wy- 
magające ustalenia przez Sąd Pracy wy- 


U retusa poz ER 
Lem NY 


Dwa dni później przybyli do dancing- 
baru „Erika“ dwaj po cywilnemu ubra- 
ni dżentelmeni, którzy, poszeptawszy 
przy kasie z Hansem Welnerem, weszli 
do kuchni. 

Wprowadziła ich złośliwie uśmiech- 
nięta Frau Weber. 

— To ta! — zatrzymała się przy Mar- 
cie. 


| 


i 


sokości roszczeń w wypadkach, ady 
pracownik pobierał część wynagrodze- 
nia w deputatach żywnościowych lub to 
warowych. 

Na przestrzeni 1947 r. do Sądu Pra- 
cy w Łodzi wpłynęło 345 spraw, z cze- 
go osądzono 317. Ilość ta w stosunku 
do roku 1946 wzrosła w dwójnasób. 

W roku bieżącym napływ spraw jest 
znacznie większy, ze wzgłędu na to, 
że wszystkie sprawy, których przedmio- 


tem jest spór o pracę, bez względu na 
wysokość roszczeń, przeszły pod kom- 
petencję Sądu Pracy. Do niedawna ro- 
szczenia od 10.000 zł. wzwyż były roz- 
poznawańe przez Sąd Okręgowy. 
Właściwością Sądu Pracy jest szyb- 
kość postępowania, gdyż w nieprzekra- I 
czałnym 2-tygodnłowym terminie od da- 
ty wniesienia skargi, sprawa musi się 
znaleźć na wokandzie. (i) 


Proces zkirów hitlerowskie 


zakończony. — Wyrok ogłoszony zostanie jutro 


Wczoraj w ostatnim dniu procesu 
przeciwko niemieckim kierownikom fa- 
bryki zbrojeń — Lohmann Werke w 
Pabianicach, biegły, profesor Jastrzę- 
bowski scharakteryzował politykę, sto- 
sowaną przez okupanta na naszych zie- 
miach i jej zgubne skutki. 

Cały aparat niemiecki nastawiony 
był na wyniszczenie żywych sił ludz- 
kich oraz na eksploatację polskiej gos- 
podarki narodowej — powiedział on — 
zniszczono 60 proc. naszego majątku 
narodowego. 


Po zamknięciu przewodu sądowego | 


głos zabrał prokurator Lewiński., 


— Jesteśmy przytłoczeni ogromem, 
zbrodni, cechującym wszystkie procesy , 


niemieckie — zbrodni, dokonanych w 


stosunku de człowieka. Ladobójstwe | 


odsuwa wszystkie tnne aspekty niemiec 
kiej zbrodniczej działalności na plan 
dalszy, Ten proces jednak wykazał, że 
zasiadający dziś na ławie oskarżonych 
byli wiernymi wykonawcami wielkiego 


UWAGA? 
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Wielka wyprzedaż rzeczy nžywanyeh „SPÓLEGTA' 
Łódź — ulica Piotrkowska Nr, 70, m. 18 I piętro 

Maszyny do szycia, podstawy, zegary— motory: 


oponmy— lampy—żelazka —kuchenki gazowa i elektryczne — szkło — 
fajans — chodniki i td, — Ceny niskle 
[=== EL l O I 


planu, który obok biologicznego wyte- 
pienia ludności polskiej miał również 
na celu gospodarcze zniszcznie Polski. 

Nie było żadnej różnicy między prze- 
mysłowcem niemieckim, kierownikiem 
placówki gospodarczej, żandarmem, 
esesmanem czy gestapowcem. Wszyscy 
oni byli świadomymi wykonawcami zbro 
dniczego planu faszystowsko-hitlerow- 
skiego, który miał na celu zniszczenie 
Polski i Polaków. 

Prokurator Bronowski, przyłączając 
się do słów przedmówcy, przystąpił do 
scharakteryzowania indywidualnego wy 
stępnej działalności każdego z oskarżo- 
nych i wykazał wielkie napięcie ich złej 
woli. 

Po uzasadnieniu tezy oskarżenia, iż 
wszyscy eni by wykonawcami zbrod- 
niczego planu hiflerowskiego, prokura- 
tor wnosi dla niektórych o karę śmier- 
ci, dla innych o kary więzienia. 

Wyrok ogłoszony zostanie w czwar- 
tek, dn. 26 bm. o godzinie 9 rano. (p) 


— cześci rowerowe I motacykłowe— 
an: — 
2150k 


Nowe kartki pocztowe 


Z dniem 29 lutego 1948 r. wprowa- 
dzone będą do sprzedaży kartki poczto- 
we w cenie: 8 zł., 10 zł. i 15 zł. 

Kartki w cenie 8 zł. są dwóch rodza- 
jów: kartki ze znaczkiem, przedstawia- 
jącym ruiny Zamku w Będzinie, eraz 
kartki ze znaczkiem, przedstawiającym 
widok drewnianego kościoła w Pnie- 
wie. 

Zmaczek pocztowy wydrukowany na 
kartach w cenie 10 zł. przedstawia w 
kolistej obwódce trzy walczące orły. 
Na stronie adresowej tych kartek znaj- 
dują się podobizny sławnych Polaków 
i Polek. y 

Znaczki pocztowe na kartkach w ce- 
nie 15 zł. przedstawiają widok Zamku 
Lanckorońskiego. _ 

Od 29. II. również sprzedawane będą 
lotnicze znaczki pocztowe wartości 50 


zł. i 100 zł., do uiszczania opłat za prze- 
syłki lotnicze. 


Akademia 
w Centr. Ziedn. Spółdzielni Przem. 


Koło Tow. Przyj. Polsko-Radzieckiej 
przy Centralnym Zjednoczeniu Spół- 
dzielni Przemysłowych R.P. w Łodzi, x 
okazji 30-lecia Armii Radzieckiej, zor- 
ganizowało w dniu wczorajszym uroczy 
stą Akademię. 

W imieniu Tow. Przyjaźm Polsko 
Radzieckiej Akademię zagaił prezes To- 
warzystwa w Łodzi mec. Bzowski. 

Referat o zwycięskiej Armii Radzie- 
ckiej wygłosił prezes Centr. Zjedn. Spół 
dzielni Przemysłowych ob. Landesberg. 

W części artystycznej odbyły się re- 
cytacje, występ chóru oraz wyświetlo- 
no film produkcji radzieckiej p. t. „Po- 
wrót 


podarstwa Spółdzielczego wzrosty ò 14 
milionów złotych w stosunku da stanu 
z grudnia ub. Ilość książeczek zwiększy- 
ła się o 3.654. E > 


w asyście dwóch milczących zbirów 
szła w stronę drzwi. Tylko Stefan Wi- 
rek — jak zawsze odważny — gorąco 
uścisnął jej rękę. 

— Niech się pani trzyma, pani Marto! 

Nie zobaczono jej już więcej w dan- 
cing - barze „Erika“. Osadzona w wię- 
zieniu na Radogoszczu, wysłana została 
później do obozu w Ravensbrück, jako: 


— Zdejmiesz fartuch i pójdziesz z na- | „niebezpieczny element, zagrażający ca 
mi! — zakomenderował twardo jeden z | łości Trzeciej Rzeszy i sabotujący nie- 


nowoprzybyłych. 

W kuchni chociaż była to pora obia- 
dowa zapanowała nagle śmiertelna ci- 
sza. 

Ucichły tasaki siekające mięso, za- 
trzymały się noże krajaące słoninę i znie- 
ruchomiały ręce, mieszające w wielkich 
kotłach gotujące się buliony. 

Oczy wszystkich skierowały się na 
starą kucharkę. Zrozumiano, że nie 
czeka ją nie dobrego. 

Marta zaś z naprawde stoickim spo- 
kojem odpasała fartuch. 

— Proszę. jestem gotowa! 

Nikt nie powiedział ani słowa, kiedy 


| 


miecką gospodarkę“. 

A to wszystko dlatego, że znudziło 
jej się udawać ciężką haubicę podczas 
wieczornych manewrów zorganizowa- 
nych przez Fryderyka Grossa! 

Na jej miejsce przysłał Arbeitsamt 
nowego pomocnika kucharskiego Ada- 
ma Gałącza. i 

Był to może trzydziestoletni meż- 
czyzna, niewysokiego wzrostu, wesoły, 
snrvfnv. rozmowny. 

Na Wirku zrobił w pierwszej chwili 
wrażenie raczej niekorzystne. 

— W jakichżeś pan pracował do- 
tychczas restauracjach? — natarł na 


niego, widząc, że nowozaangażowany po 
mocnik popełnia gaffe po gaffie. i 

Gałacz uśmiechnął się. 

— Szczerze mówiąc, nie jestem fa- 
chowcem, bo pracowałem dotychczas w 
przemyśle metalurgicznym. 

— Więc skądżeś się pan tu, u Boga 
Ojca, wziął w kuchni? 

Gałacz przysunął się do niego. 

, —0O, to cała historia! Ja dotychczas 
kręciłem się to tu, to tam, bo pan sam 
rozumie, że nie pilno mi było pracować 
u szwabów za 80 fenigów dziennie. Raz 
jeden i drugi kupiło się kartę zatrud- 
nienia na lewo, w końcu jednak przy- 
parli mnie do muru i wzięli w obroty. 
A że kiedyś w wojsku byłem przez 
krótki czas kompanijnym kucharzem, 
zarejestrowałem się jako kucharz. 

— Nie rozumiem w dalszym ciągu 
panie dzieju: skoroś pan jest metalow- 
cem, dlaczego ześ zrobił się nagle ku- 
charzem? 

Adam Gałacz zmrużył lewe oko, 

— Już starożytni Grecy, tudzież Ba- 
bilończycy wiedzieli, iż w czasie wojny 
najlepiej jest zameldować się w jakiejś 
kuchni, albowiem w kuchni nikt jesz- 
cze nie umarł z głodu! Cóż to , czy ja 
jestem wariatem, żeby pracować w swo 
jej metalurgicznej branży! Ani mi sie 
śni kręcić gwinty u armat, albo mon- 
tować samoloty, które będą potem bom- 
bardować Londyn. czy Leningrad. Za- 
miast pracować dla Niemców i polero- 
wać płyty stalowe do ich krążowników 
wolę raczej obierać pietruszke, albo i 
inne jakieś warzywa, j, skarz mnie Pa- 
nie Boże, jeśli nie mam racji! 


Surowe spojrzenie kuchmistrza zła- 
godniało nagle. 

— Masz pan rację! Masz pan rację, 
panie dzieju! Tylko, widzisz pan, że my 
tu w kuchni potrzebujemy fachowców... 
No, ale zobaczymy, może się pan jakoś 
nada. Zresztą przy tych dzisiejszych 
„Eintopfach* i „Gemiisseplatte" da so- 
bie radę lada jaka pętaczyna kuchar- 
ska. Już minęły te czasy, kiedy zrobie- 
nie „befu a la Strogonow', czy kotletu 
„mignon“ było kunsztem! Dziś nasi 
goście — szkopy nie zważają na to co 
jedzą. Oni zeżrą wszystko. co im dasz, 
byle tego było tylko bardzo dużo!... 

— Wiadomo, wiadomo! — przyznał 
Gałacz. — Już tam Hitler i jego pano- 
wie nie są wybredni. Czy znasz pan 
aktualną piosenkę „Bal u Goeringa*? 

— Nie znam! Coś wesołego? — już 
z góry uśmiechnał się Wirek. 

Gałacz, kręcąc w maszynce mięso, za- 
czął półgłosem: 


„Raz u Goeringa na bal sie zbiera 
Cała ferajna Dolka Hitlera. 


Przyszedł zgłodniałych marszałków 
sze 
A na ich czele Dolcio Hitlerek. 
Wirek, który pasjami lubił dyktery]- 
ki odłożył patelnię. Uśmiechnel się i 


inni, a Gałacz. kręcąc rączką maszynki, 
"uk korba od katarynki, śpiewał dalej: 


Najpierw był pasztet ze żabich nerek, 
Z radości wąsik skubał Hitlerek= 


(D. e. nJ 
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trzeba się to było martwić? 
WACEK: — Droga czapczusia!... 
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Patrz, 
Po- 


Sprawcy 


zatrucia w Ko uszkach 
„ ma ławie oskarżonych 

Głośna sprawa masowego zatrucia 
spirytusem metylowym w Koluszkach 
weszła dzisiaj na wokandę Sądu Okrę- 
gowego. 

Na ławie oskarżonych zasiadają: Ste- 
fan Bendkowski, Aleksy Gozdek, Win- 
ĉenty Mazurek, Antoni Witkowski, Szcze 
pan Cieślik, Stanisław Mospinek, Stani- 
sław Kaniewski, Stanisław Ambroziński, 
Maria Cieślikowa, Stefania Majchrzako- 
wa, Wacław Słowiński, Mieczysław Bo- 
guszewski į Antoni Goczuł, 


W nocy.z 8 na 9 czerwca ub.r. w 
składzie pociągu towarowego przybył 
na st. Koluszki wagon z ładunkiem 28 be 
czek, zawierających spirytus metylowy. 

Konwojent, Stefan Bendkowski, ulega 
Jac prośbom dyżurnego ruchu Aleksego 
Gozdeka, dał mu pewną ilość spirytu- 
su, potem „obdarowan!* zostal! pracow 
nicy PKP Mazurek, Witkowski I Inni. Fi- 
nał — wiadomy. i T 

Zaczęto wkrótce zwozlić śmiertelnie 
zatrutych do szpitali łódzkich. Niektórzy 
zmarli, inni utracili wzrok, reszta długo 
chorowała, 

Dzisiejsza rozprawa ustali stopień 
winy 13 podsądnych, którym akt oskar- 
żenia zarzuca, że część z nich działała 
w celu zysku, na szkodę interesu publi- 
cznego, innym zaś — że spowodowali 
niebezpleczeństwo dla zdrowia i życia 
ludzkiego. (np.) 


Ponad 300 tys. złotych 
zihiake w „Tygońnu lawalidy Wo- 
jennego“ 

W związku z odbytym „Tygodniem 
Inwalidy Wojennego“ w dn. od 25 — 
31. I. 48 r., Zarząd Okręgowy i Powia- 
towe Koło Zw. Inw. Woj. R. P. w Łodzi, 
komunikuje, iż dzięki przychylnemu 
ustosunkowaniu się społeczeństwa łódz- 
kiego do zagadnienia produktywizacji 
Inwalidów, uzyskano ze zbiórki ulicznej 
kwotę zł. 322.943.— 

Zarząd Okręgowy wyraża podzięko- 
wanie za obywatelskie podejście do 
sprawy inwalidzkiej: 

Komitetowi Honorowemu „Tygodnia 
Inwalidy* z przewodniczącym Wojewo- 
dą Szymankiem Piotrem na czele, płk. 
Lodze-Sowińskiemu, Dowództwu Szko- 
ły Oficerskiej Polit. Wych., oraz wszy- 
stkim Instytucjom, Organizacjom spo- 
łecznym i młodzieżowym, Partiom poli- 
tycznym i Związkom Zawodowym. 


Znowu pożar 


Najczęstszym powodem pożarów — 
to wadliwe przewody kominowe. 

Wczoraj znowu zły przewód taki był 
powodem pożaru. który wybuchł w 
mieszkaniu Janiny Jeziorskiej, przy uli- 
cy Narutowicza 12, na I piętrze. 

Przybyła Straż Ogniowa po 3-ch kwa 
dransach pożar ugasiła. Uszkodzona zo- 
stała podłoga w mieszkaniu, którą cze- 
‘ciowa wyrąbano, wskutek czego uszko- 
dzony również został sufit w miesz- 
czącym się na parterze sklepie spółdziel 
ni spożywczej. (mi) 
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GÓRAL I: — Jo odniosę... 


GÓRAL II: — Nieprowda, 
I synka tyż! Pódzi chorobocku... 
WACEK: — Odczsep się, drabie... 
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przystępuje całe społeczeństwo łódzkie, - Wielką pomoc okazuje nam 
Duński Czerwony Krzyż, prowadząc bezpłatne szczepienia dzieci 


Rozpoczęta w jesieni zeszłego roku 
wielka akcja zwałczania gruźlicy, pro- 
wadzona jest nie tylko przez agendy 
Min. Zdrowia, ale również przez różne 
organizacje społeczne, charytatywne | 
młodzieżowe. 

Na terenie Łodzi organizacje te, dla 
skupienia wszystkich rozproszonych do 
tychczas wysiłków 1 skuteczniejszej wal 
ki z gruźlicą, stworzą w najbliższym cza 
sie wzorowy — Jeden z pierwszych w 
Polsce — Społeczny Komitet do Wałki 
z Grużlicą, Który będzie współpracował 
za Światową Organizacją Zdrowia I ko- 
rzystał z je] pomocy finansowej. Do 
Komitetu tego wejdą również wszyscy 
lekarze specjaliści, 

Organizacje uprzednie wymienione 
stworzą sekcję propagandową | będa 
do walki x gruźlicą mobilizować społe- 
czeństwo łódzkie, lekarze zaś zajmą się 


Brawo, kolejarze łódzcy! 


Współzawodnictwo w oszczedzaniu pali- 


bo jo! 
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GÓRALE: — Jo odniosę!... Jo! 
WACEK: — Biją się! Co robić? 
WICEK; — Nie! Poczekamy! 


Weż- 
miemy tego, który zwycięży.. 


skoordynowaniem leczenia szpitainego 
i sanatoryjnego gruźlicy. 

Już w tej chwiii w sprawie leczenia 
szpitalnego chorych na gruźlicę Wy- 
dział Zdrowia w Zarządzie Miejskim za- 
młerza wprowadzić pewne zmiany na 
lepsze. Przystąpiono mianowicie do sku 
pienia wszystkich łóżek  gruźliczych w 
dwóch szpitalach łódzkich. 

Dotychczas istniał w Łodzi tylko je- 
den szpita!, przeznaczony wyłącznie na 
leczenie gruźlicy. Jest to szpital na Choj 
nach. Poza tym, w Innych szpitalach z:taj 
dowały się łóżka dia chorych na gružil- 
ce Obecnie skupione ona zostaną w 
szpitalu Bonifratrów, znajdującym sle 
również na Chojnach. W ten sposób ca- 
łe leczenie zapobiegawcze gruźlicy w 
Łodzi przeniesione rostanie do szpitali 
na Chojnach, gdzie istnieją nallepsze 
warunki dła chorych, gdyż znajduje się 
las. 


wa między DOKP Łódź i DOKP Gdańsk 


Kolejarze Łódzkiego Okręgu Dyrek- 
cyjnego, doceniając znaczenie akcji Jak 
największego oszczędzania paliwa na 
całokształt naszego życia gospodarcze- 
go, wezwali do współzawodnictwa na 
tym odcinku swych kolegów I współto- 
warzyszy pracy z DOKP Gdańsk. ` 

Umowa o współzawodnictwie podpi- 
sana została w Gdańsku, przez przed- 
stawicieli Służby Mechanicznej i dele- 
gatów Zarządów Okr. ZZK obu dyrekcii, 
na okres trzymiesięczny, począwszy od 
1-go marca br. 

Nowy etap współzawodnictwa w ak- 
cji oszczędności paliwa, przyczyni się 
niewątpliwie do spopularyzowania sa- 
mej idel współzawodnictwa pracy, któ- 


ra przynosi korzyść nie tylko posrcze- 
gólnym pracownikom, ale całej kolet, 

Kolejarze nasi, w ciągu trzyletniej 
pracy nad odbudową kolejnictwa okre- 
gu łódzkiego, wykazali, Jak wiele moż- 
na dokonać wytrwałością | wolą prze- 
łamywania trudności. 

W 1745 - 1948 r., inicjując wyścig pra- 
cy z DOKP Katowice, kolejarze łódzcy 
wygrali go zaszczytnie, w roku 1947 
wysunęli się na czoło w akcj! oszczęd- 
ności węglowych. A 

Należy spodziewać slę, że obecna !nl 
cjatywa, szlachetna rywalizacja pracy r 
DOKP Gdańsk, będzie bodźcem do 
współzawodnictwa dla wszystkich kole- 
Jarzy polskich w całym kraju. (d) 


Pomarańcze jadą do Łodzi! 


wkrótce otrzymamy 100 ton tych smacznych owoców 


Jak stę dowiadujemy już za kilka dni 
przybędzie do Łodzi nowy transport 
pomarańczy. Owoce te otrzymujemy 
tym razem z Palestyny i z ogólnej ilo- 
ści 1300 ton, na miasto nasze przypad- 
nie około 100 ton. 

Cena jednego kilograma nie została 
jeszcze konkretnie ustalona, ale wahać 
się będzie w sprzedaży detalicznej od 
550 zł. do 600 zł. 

W związku z rozdziałem otrzymanego 
transportu, Państwowa Centrala Han 


dlowa w trosce o dobro ogółu pracują- 
cych, zwróciła się do Związków Zawo- 
| dowych, aby tak jak poprzednim razem 
ustalono listy osób zatrudnionych w każ 
dym przedsiębiorstwie, celem sprawie- 
dliwego rozdziału owoców. 

Pewną ilość pomarańczy przeznaczo- 
no również do sprzedaży w handlu wol- 
norynkowym, co niewatpliwie wpłynie 
znacznie na obniżenie cen pobieranyc" 
obecnie. 
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WICEK: — No pieska uroczysta! Na” 
reszcie jesteśmy w górach! 

WACEK: — Człowiek tu ezuje sią 
wyższy! To będzie urlop. co? 


: cą 


Niezależnie od tego, czyni silę stara- 
nła w celu powiększenia prowadzonego 
przez Zarząd Miejski prewentorium prze 
ciwgruźliczego w Miłkowle na Dolnym 
Śląsku, Prewentorium otrzyma w najbliż 
szym czasie 85 nowych łóżek, co razem 
z istniejącymi da w sumie 150 łóżek, 

Dużą pomoc w wałce z gruźlicą daje 
naszemu miastu Duński Czerwony Krzyż, 
który przysłał do Łodzi dwie ekipy sa- 
nitarne. Pierwsza ekipa pracuje u nas 
od połowy ilstopada ub. roku prowe- 
dzac bezpłatne szczepienia przeciwgru 
źllczo dziect w szkołach | przedszko- 
lech, Druga skipa przybyła w esteinich 
dniach. 5% waż 

Dzieci poddawane są najpierw pš- 
ble „która wykazuje, czy dane dziecke 
jest zagrożone gruźlicą, czy nie. W pier 
wszym wypadku dzieci przekazywane 
są na leczenie do przychodni przeciw- 
gruźliczych, w wypadku zaś, ody próba 
wykaże, że dziecko nie Jest zegrożone 
ani chore, oirzymuje ono przeciwgruźli- 
czą szczepionkę Kalmeta w dwu dozach, 

Dotychczas ekipa Duńskiego Czerwe 
nego Krryża dokonała szczepień dziec! 
w rejonie śródmieścia Í w części pómte 
cne) miasta. Obecnie pracuje w okolicy 
Piacu Reymonta. Zakończenie szczepień 
nastąpi w Łodzi przypuszczalnie po 3 - 
4 miesiącach. oda i 

Ponieważ wisie dzieci szczególnie w 
wieku od lat 3 do 7 nie uczęszcza do 
przedszkoli, Duński Czerwony Krzyż 
przeprowadza również szczepienia dzie 
ci w przychodni przy uł. Piotrkowskiej 
113 w poniedziałki, środy i płątki w go- 
dzinach od 13.50 do 14-ej. (z) 
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Za kradzieże fabryczne 


Czesław Duniak, Józef Falkowski, 
Henryk Janiak i Edward Markiewicz, 
robotnicy Państwowych Zakładów 
Przem. Jedwabniczo - Galanteryjnego 
Nr. 8 (d. Buhle) skradli we eko 
ub. r. 29 kg. przędzy. zh 

Rozzuchwaleni bezkarnością, pope!- 
nii 4 stycznia drugą, ale tym razem 
większą kradzież, wciągając do udziału 
strażnika Waberskiego. Tym razem łu- 
pem ich padły 132 kg. przędzy, 

Sprawa rozpoznawana była w W. D. 


pod przewodnictwem sędziego Miętkie- 
wicza w trybie doraśrym. 

Czesław Duniak 1 Józef Falkowski 
skazami zostali na 8 lat więzienia, Hen- 
ryk Janiak nn 7, Markiewicz na 5, a We 


—— WYŻ, 


mA 
vr 


berski na 6 lat więzienia. 


OLE] CZYSTO LNIANY 
Zakupimy w każdych flościach. Ofar 

ty kierować pod Sopot, ul. Stalina 783. 53 
FRANCISZEK FELLMANN o 
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Dział t oficłalny ŁOZTS 
Komunikat W.G. i D. Nr. fi 


KI, B. Termin 19 Sobota duła 28,11 48. 

III Energia — ] II HKS godz. 19 Wodna 36 
sędzia Emczyński. 

Pocztowiec — Boruta godz. 19 Daszyńskie 


go W, 
M Oratortom — NM Borota godz. 17 Daszyń 


skiego 36, sędzia Gałkowski — Czaplak 

1 M Budowlani — I II Gwiazda godz. 20, 
Nawrot 23 sędzia Ofeśliński. 

Termin 20 Niedziela dnia 20.2 48. 

Pocztowiec — Gwiazda qodz. 12 Daszyńskie 
go 36, IT Oratorium — II Gwiazda godz. 10 
Daszyńskiego 36, sędzia: Gałkowski—Gorzkie 
wicz. 


IM Iskra — I M Tramw. godz. 11, Skrzywa 
ma 9, sędeła Czaplak, 

1 M Boruta — I II HKS godz. 18 Zgierz 
Sniechowskiego 30 sędzia Cieśliński. 

Przedmecz rezerw o dwie qodz. wcześniej. 
Decydujące spotkanie: II Elektr. — DKS HI o 
mistrzostwo rezerw kl. A, zwyciężyła  Elek- 
trownia 9—0 v. o. na skutek nie przybycia 
drnżyny DKS-u į tym samym  Elsktr. H zdo 
była mistrzostwo rezerw kl. A. Drużynę DKS 
karze się grzywną zł 200— za fie zgłoszenie 
się na powyższe zawody, wymieniona suma 
winna być wpłacona w najkrótszym czasie. 

Wyznacza się powtórne spotkanie o mistrzo 
stwo kl. B; Pocztowiec — HKS I runda na 
drień 27.2 48. sala: Daszyńskieno 36 sędzia: 
Cieśliński (godz. 19). Z dniem 19,2 48 zatwier 
dza się zqłoszenie zawodnika Kardasa, dla 
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Wa mecz ŁKS — Warta 
można od dziś nabywać bilety 


TO rrr 


Warta-trzeci przeciwnik ŁKS 


Nie bedzie przesunieć w drużynie łódzkiej. — ŁKS na pół- 
metku finałowych mistrzostw Polski w boksie 


(Rm) 12:4 i 14:2 oto liczby, którymi 
pięściarze ŁKS naznaczyli swój dotych= 
czasowy zwycięski pochód w finale dru 
żynowych mistrzostw Polski. Do trze- 
ciej próby stają łodzianie w niedzielę i, 
kto wie, czy nie bedzie ona najpoważ- 
niejsza, nie dlatego, że przeciwnikiem 
są bokserzy Warty, lecz iż będzie nią 
„sama Warta“. 

Wiemy przecież aż nazbyt dobrze jā- 
kimi drogami kroczyła Warta, ażeby 
znależć się w finale i to powinno być 
przestrogą dla wszystkich. którzy będą 
mieli z nią do czynienia, tym bardziej, 
że klub poznański ma możnego protek- 
tora w PZB. 

Trzeba więc i na zimne dmuchać, 

Rozumiemy, że takie nastawienie opi 
nii sportowej do Warty nie jest dla 
poznańskiego klubu rzeczą przyjemną. 
ale są tostylko plony posiewu słynnej 
sprawy Grochowa. Teraz trzeba je zbie 
rać.i przełknąć nie jedną gorzką piguł- 
kę. 

Nie wydaje nam się ażeby x punktu 
czysto sportowego ósemka Warty mogła 


Niedzietny më pięściarski ŁKS — War-|być dla ŁKS specjalnie groźnym prze- 


ta cieszy ślę ze zrozumiałych 
rych nie trzeba chyba uzas ać, ni 
o. SE e aa 

EKS zakończą, 


pieściarre 
pieneen wojsiię spotkań finałowych mi- 
strzostw drnżynowych. 


Mecz rozegrany żostamie w hall Whap, rb 
seorupłej ażeby mogła pomieścić kzadlkętó 
chętnych nirzenia go. Dlatego też kierownt- 
ctwa ŁKS chcąc dać możność zwolennikom 
heksu wcześniej zaopatrzyć sie w bilety wstę 
pn. rozpoczyna z dniem dzisiejszym  przed- 
sprzedaż ich. Bilety wcześniej nabyć można 
w sekretariacie klubu mł, Piotrkowska 67 w 
gofzinach od 9 do 20. Mecz rozegrany mam 
w boti Wimy o godz. 16-tej. 

Pieśdarza ŁKS nadal pfinie ćwiczą W 
YMCA, dążąc do mzyskanfa jak najlepszej 
kómdycji, ambicją bowiem ich jest wywalłcze 
nie grzekonywującego zwycięstwa nad Wartą. 


Kolarze uradzili 


Warszawa o'rzyma tor kolarski 

W Warszawie, sielribie Polskiemm Zw. Ko- 
tarskiego odbyło się doroczne walne zebranie 
Związku, na którym delegaci, po wysłucha- 
nin sprawozdania ustępujących władz 1 uchwa 
lenja absolutorium, wybrali wowy zarząd Zw. 
Kolarskiego. W skład jego weszli: 

Prezes — GOŁĘBIOWSKI (ponownie) KO- 
BUS, MICHNICKI, ZARANEK, KLIMASZEW- 
SKI, CIEŚLAK. MACHAK, WEYGERT 
OSTROWSKI. IDZKOWSKI, POKORA, SZYM 
CZAK 1 KOBUZ. 

Jak wynika z toku przeprowadzonej dys- 
kuwji, rok bieżący będzie reklem przełomo- 
wym dla kólarstwa polskiego, a ściślej mó- 
włąc warszawskiego, gdyż wreszcie zatwier- 
dzone zostały plany budowy toru kolarskier 
go w Warszawie 41 wyznaczone na ten cel od 
pówiedni teren. Nowy tor kolarski mieścić 
stę będzie za Parklem Paderewskiego. Teren 
przydzielony Zwłtązkowi Kolarskiemu wyno- 
si 20 ha Plany budowy toru są jnż gotowe, 
przy erym oblicza się, że przy odpowiednim 
tempie robót tor może być wykończony i ©d 
dany do użytku już na jesleni, 

Zebranie przestudlowało kalendarz imprez 
kolarskich, który jest bardzo bogaty i wror- 
msłcony. Najpoważniejsze imprezy przewi- 
dziane w nim to wyścią WARSZAWA —PRA- 
GA—WARSZAWA, oraz wyścig dokoła Polski, 


Zebranie w „Filmowcu” 
Piłkarze mvśla ð sezone 


W dniu 26 lutega 1948 r. o godz, 18-ej w 
lokalu KS. „Filmowiec” ul. Żeromskiego 100 
odhedzie się eebranie członków Sekcji Piłki 
Nóżnej. Szereg ważnych spraw do omówienia 
w związku ze zbliżającym się sezonem let- 
nim. 


jakalapa*ć . 
„Wó”merz” w Zwerzu 
(PR P + > U 
zwe'we walne zebrane wuh 
Zarząd Klubu zawiadamia swych członków, 
ża w góboctk dnia 20 luraśr br 4 godz. 17 w 
tierwatyy i o qodz 13 w 
henze ste w lokalu wiawnem mrzv ul. Długiej 
doroczne Walne Zebranie Klubu 
Ze wzmiedu Na ważansć mńmawisntrh spraw 
abecność wszyślkich talońków obowiążkowa. 


idim terminie adi okregami, 


odów, któ- | ctwnikiem. Taki wniosek wysnuć moż- 
SM 


na «z przeprowadzenia pewnej analogii 
wyników ostatniej doby. 

Zwycięstwo Warty nad Wisłą (15:1) 
nie ma w tym wypadku żadnego znacze 
nia, gdyż wiadomo, że Kraków wciąż 
jeszcze dobrego boksu nie posiada, a 
poza tym niektóre zwycięstwa pięścia- 
rzy Warty jak: Wojnowski — Gromala, 
Adamski — Matula są naciągnięte. 

Bardzo natomiast aktualhe, naszym 
zdaniem, będzie porównanie wyników 
Warta — Grochów i Grochów — ŁKS. 
Wyniki te są stosunkowo najświeższej 
daty i mogą być podstawą dła pewnych 
wniosków. 

W Łodzi Grochów, łącznie z Kolczyń 
skim, miał ciężką przeprawę i uległ zde 
cydowanie, ale-w spotkaniu z Wartą 
nikt inny, tylko właśnie drużyna po» 
znańska, miała tak poważne kłopoty z 
wynikiem, że musiała, poprzez PZB i 
wspólnie z nim, sięgnąć do osławionego 
„zielonego stołu”, ażcby kosztem zwy- 
cięskiego Grochowa znaleźć się w fi- 
nale, 

Zapewne nikt nie będzie miał odwagi 
twierdzić, że Warta i zarząd PZB wraz 
z ; bezpośrednio zainteresowanymi jego 


Na trening do Jugosławii 


Kolarze polscy, wraz z Gzechomi, freno- 
wać będą nad Adsiatykiam 


Celem ostatecznego omówienia 
spraw grand - wyścigu kolarskiego — 
WARSZAWA — PRAGA — WARSZAWA 
mlała się odbyć w Warszawie jeszcze 
jedna konferencja porozumiewawcza 
organizatorów tego gigantycznego ble- 
gu, to znaczy przedstawiciel] Czeskie- 
go Zw. Kolarskiego i Polskiego Zwłąz- 
ku Kolarskilego, oraz przedstawicieli 
pism „RUDE PRAVO” i RSW. PRASA 
(„GŁOS LUDU"), z inicjatywy których po 
wstała myśl rozegrania takiego wyści- 
gu. j 

Cały materiał do tej konferencji jest 
„już przygotowany, obecnie w Warsza- 
wie oczekują tylko zawiadomienia, kie 
dy przedstawiciele CZECHOSŁOWACJI 
po załatwieniu spraw paszportowych, 
będą się mogli zjawić w Warszawie. 

Przyjazdu ich należy się spodzlewać 
w końcu bieżącego tygodnia, Okazuje 
się, że czescy szosowcy bardzo poważ- 
nie traktują ten wyścig i nie mniej sta- 
rannie PRZYGOTOWUJĄ SIĘ DO NIEGO. 
Czesi postanowili wysłać na specjalny 
TRENING WIOSENNY DO JUGOSŁAWII 
20 najlepszych swych kolarzy, ażeJy 
tam w odpowiednich warunkach klimaty 
cznych sziifowali swą formę. 


Czy to nie za 


Mało kto wie, że Polski Związek Ko- 
larskl okazał się nie mniej przezomy i 
też pomyślał o odpowiednim przygoto- 
wanłu drużyny polskiej. Otóż podczas 
pobytu w Polsce sekretarza KOMITETU 
FIZKULTURY REPUBLIKI JUGOSŁAWH, — 
Mirosława Kreacica zwrócono ślę doń z 
prośbą (przez PUWF) aby umożliwił ró- 
wnież i nam wysłanie do JUGOSŁAWII 
8-miu najlepszych szosowców polskich. 
Skład jeszcze nie jest ustalony. 

Jugosławia bardzo SERDECZNIE odno 
sła sie do tego projektu i obecnie wpły 
nęła na ręce dyrektora PUWF odpo- 
wiedź, że JUGOSŁAWIA CHĘTNIE POWI 
TA U SIEBIE POLSKICH KOLARZY. Tre- 
nina, prawdopodobnie, przeprowadza- 
ny będzie w okolicach nadmorskiej miej 
scowości ABAZI, a wyjazd kolarzy na- 
stapi w kwietniu. Kolarze Jugosławii bę 
dą tam również przeprowadzali trening, 
chcą bowiem być należycie przygoto- 
wani do tak poważnego wyścigu. 

Należy życzyć sobie, ażeby dalsze 
sprawy natury już czysło technicznej 
Polski Zw. Kolarski załatwił jak najpo- 
myślniej i nasza czołówka kolarska mo- 
gla jak najwcześniej rozpocząć należy- 
ty trening w pięknym nadmorskim, łago- 
dnym klimacie. 


za późno? 


W marcu PZAL chce rozgrywać zawody 


Stosunkowo późno, bodajże czy nie 
po niewwczasie, wybrał się zarząd PZHL 
z decyzją rozegrania kilku spotkań mię 
dzyokręgowych, zamiast mistrzostw Pol 
ski. 


Mistrzostwa Polski w roku olimpij- 
skim stały pod znakiem zapytania i 
właściwie nie ma powodu ich urządzać, 
ale należała znacznie wcześniej powziąć 
decyzję rozgrywania spotkań miedzy 
ażeby wykorzystać sprzyja- 
jące warunki atmosferyczne i ożywić 
życia hokejowe w Polsce. 


Obecnie PZHL projektuje, zamiast 


walk o mistrzostwo, zorganizować takie 
spotkania: 3 marca Polska Południowa 
— Polska Północna w Warszawie i wy- 
znaczył już nawet składy drużyn. Dru- 
gim spotkaniem ma być mecz Kraków 
— Katowice rozegrany w Katowicach. 
PZHL w pięknie układanych planach 
zapomniał niestety, o zakontraktowaniu 
odpowiednio mroźnej pogody, bo prze- 
cież nie mamy w Polsce sztucznych to- 
rów lodowych. A na mróz w marcu 
jakoś się nie zanosi. Druga połowa lu- 
tego ze swą tak sprzyjającą pogodą zo- 
stała bezpowrotnie niewykorzystana. 


wydziałami, działali w duchu sporto- 
wym. Napewno nie! Cóż więc dziwne- 
go, że opinia zgodnie ustosunkowała się 
do tych poczynań negatywnie i jeśli 
wspomina ò tych „wyczynach“, to w 
najlepszym wypadku z przekąsem. 

Bo jakże inaczej być może? 

Kogo ujrzymy w ringu w niedzielę? 
— oto pytanie, nad którym głowią się 
już dzisaj zwolennicy boksu. 


ŁKS nie czyni tajemnicy ze składu 
swej drużyny, gdyż ma wypróbowaną 
ósemkę i da najsilniejszy skład. Kierow 
nictwo wychodzi z założenia, że jakie- 
kolwiek przesunięcia raczej osłabiły by 
drużynę, niż wzmocniły ją. A więc wszy 
scy w swych kategoriach: Kamiński. 
Stasiak, Marcinkowski,  Bonikowski, 
Olejnik, Pisarski, Żylis i Niewadził. 


W drużynie Warty zachodzą dość czę 
ste zmiany, trudno więc dzisiaj z całą 
pewnością twierdzić, że w takim skła- 
dzie, a nie w innym, zawita do Łodzi. 
Dlatego też, podając skład Warty, du- 
blujemy w niektórych kategoriach ob- 
sadę, nie gwarantując przy tym, że bę- 
dzie on właśnie taki. 


W muszej podajemy dwóch kandyda= 


tów: Lidke stale ostatnio wystawiany i 
Malak, którego Warta ma w odwodzie, 
a z którego exkapitan PZB chciał na 
gwałt uczynić najlepszą w Polsce „mu- 
chę“ i pchnął ją aż do Dublina. 


W koguciej zapewne wystąpi Szy- 
mański, tak samo, jak w piórkowej Woj 
nowski i w lekkiej Bazarnik (pięściarz 
ten, prócz tego samego nazwiska, nie 
ma nic wspólnego ze znanym Bazarni- 
kiem ze Śląska). 


W półśredniej Vogt, albo Adamski, a 
w średniej Sobczak, względnie ten sam 
Adamski. Nie należy przypuszczać, aże 
by Warta chciała ryzykować i w wadze 
półciężkiej, zamiast Szymury dała re- 
zerwową obsadę, ta znaczy Franka. 
Wreszcie w ciężkiej Klimecki. 

Zdaje się nie ulegać kwestii, że Kfi- 
mecki przyjedzie do Łodzi, gdyż bawią- 
cemu ostatnio w Poznaniu przedstawi- 
ciełowi ŁKS oświadczył, że musi raz 
wreszcie zlikwidować porachunki z Nie 
wadziłem i udowdnić, iż jest rzeczywi- 
ście najlepszym pięściarzem w swej ka- 
tegorii. 

Czekamy na fo. 
HYMIMATYNETWITPTWWI OOOO NLP Ar arrr 


Uczniowie w rólfnałach 
graig o mstrzostwo szkól Łodzi 


W mb. niedzielę rozpoczęły się w Łodzi mi- 
strzostwa szkół średnich w plike ręczną orga 
nizowame przez Międzyszkolny Klub Sporto- 
wy. Zgodnie z terminarzem, odbyły się czte 
ry mecze siatkówki męskiej, oraz cztery spo 
tkania w koszykówkę meską, z tym że rwy- 
cięskie órnżyny zakwalifikowały się do pół 
finałowych spotkań. 

Oto wyniki pierwszego dnia rozgrywek: 

SIATKÓWKA MĘSKA: Gimn. XI — Gims 
X 2:1 (5:15, 15:6, 15:12) Gimn, M — Gimn. 
XII 2:0 (15:4, 15:9). Gimn. II — Gimn VII 2:0 
(15:3, 15:4) 4 Państw. Szk. Tech, Przem. 
Gimn. XVII 2:0 (15:12, 15:12). 

KOSZYKÓWKA MĘSKA; Gimn. I — Gimn. 
M 27:13 (15:5), Gimn. III — Gimn. XVIN 41:8 
(14:4), Gimn. XI — Gimn. VIT śt:1i (18:4) 
i Miejsk. Gimn. i Lic. — Gimn. X 20:10 (8:9) 

DO SPOTKAŃ POÓŁFINAŁOWYCH, które 
odbedą się w dniu 28 bm. (sobota) o godz. 
1630 w sali YMCA zakwalifikowały się 
i zmierzą się między sobą w siatkówce me- 
skiej; Gimn. XT — Miejsk. Gimn 1 Lic, oraz 
Gimn. II — Państw Szk. Tech. Przem: 

W SIATKÓWCE ŻEŃSKIEJ: Gimn M = 
Gimn, Kraw  „Przerórność” 1 Gimn. IV = 


XI. W KOSZYKÓWCE MĘSKTEJ: Gimn. M— 
Gimn. XL oraz Gimn, I — I Miesk. Gimn. i Li 
ceum, 


) 
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EXPRESS LUSTA 
R SIWE WŁOSY 
ZMSIĘWOWe Zakłady odzysknią naturalny kolor, stosując 


Przemysłu „Optima GDSIWIACZ HENNINA 


Sprzedaż w drogeriach i perfumeriach. 
zakupią 


„Lanovft” Warszawa, Marszałkowska 72 
MASZYNĘ 
2! 


čo sumowania 


| TEATR W. P. — Dziś o godz 19,30 głośna 
sztuka J. P. Sartro'a „Ladacznica z zasadami‘ 
w przekładzie J. Kotta. 


1871k 


TEATR POWSZECHNY TUR — Dziś o godz. 
19,15 piękna opowieść B. Prusa „„Omyłka”. 


Passe-partout nieważne, Tylko siedem dnilf Ze 


wszech stron codziennie 
otrzymujemy tysiące po- 
dziękowań od kobiet tł 
mężczyzn, którzy dzięki 
użyciu kremu „EROS“ 


| TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
l ul. Daszyńskiego 34. 
Defś o godz. 19,15 komedia Molier'a „SZKO |: 


| 
| ŁA ZON". 


Kasa czynna od 12-tej, tel.:*123-02, 


TEATR KOMEDN MUZYCZNEJ „LUTNIA" 
Piotrkowska 243, tel.: 107-25 


W środę teatr nieczynny. W sobotę dn, 28, | 


Zgłoszenia kierować do fabryki 


Łódź, Andrzeja 63/61 


T EPEE EZ ZZ ZZ: 
Mmmm 


li, 


uzyskali cere 
O 20 LAT MŁODSZĄ 


Siedem a to zadziwiająco krótka kuracja 
— zdawałoby się, że to cud, a jednak oparte 


na naukowym uzasadnieniu. 
| usuwa szybko zmarszczki, 


Krem „EROS* 
wagry, pryszcze, 


Uwaga: Płaci się przy odbiorze, 


emiera PE - * + żółte i brunatne plamy,  czerwoność nosa 
| A i Pij S 4 | Ry Ro A TAT SZKOŁA TAŃCÓW | A i piegi, nadaje cerze gładkość jedwabiu. miek- 
„ZEMSTA NIETOPERZA W lar tys? ława Gvru! ioe ievg kość aksamitu i różowo biały kolor, Cena 200 
Gościnn : 1 zł, 3 słoiki 400 zł. Towar do rozdziału otrzy- 
lo wysęłą: J. Kenda, M. Stąski, W. Łódź, ul. KiĽľáskiego 85 | gz = POTRZEBNI: pończo( ODSTĄPIĘ pokój z 
| Walter. | mujemy w iłościach ograniczonych, Toteż Í 5 
i udziela lekcji Indywidualnie i w gru- wszyscy, którym zależy na znalezieniu stę w | SZRicy,  pończosznicz | kuchnią za zwrotem 
| JEZ 4 4 S ki na maszyny recz- | kosztów remontu. No 
TEATR „SYRENA” Traugutta 1 — Ostatnie! pach oraz przyjmuje zapisy na nowe tym szcześliwym gronie, proszeni są o zama- ne Łódź, Cz rwona 1| wo-Zarzewska J2 m. 
S dni programu politycznego pt. 0 A A 4 ET DE E T E 2 T. 2154g | 31. Rutkowski, ż161g 
| „WGLĄD W RZĄD” za niejszy kupon — piszcie na adres: W. Pencha POTRZEBNA pomoc 
` głoszenia codzien. od godz, 14 — 21-ef, Warszawa, ul. Nowogrodzka, skr. poczt. 68:| domowa na godziny]? i 
| z udziałem całego zespołu „Syreny”, 14433 ono godziny | 7aeyhigna datanenty 


W środę dnia 3 marca rb. „Ambasador” 
pióra Z. Gozdawy i W. Stępnia. Początek 
przedst e godz. 19,30 tel. 27270 

TEATR „OSA*, 


Zachodnia 43, tel. 140-09. 


pre OGTOSZENIA DROBNE. mmmm 


Paszykiwanie nraty 
MASZYNISTRA ruty 


SKRADZIONO ksią- 
żeczkę Ubezpieczatni 
dowód osobisty, kart- 
ki żywnościowe z mie 
siaca lutego i marca 


PŁYTY gramofonowe; RUPIMY ekscenter | nowana przyjmie pra | Wicenciak Leokadia 

| Dziś | codziennie o godz. 19.30, w niedzielę Lekarze | Bentvści w dużym wyborze po- | do krosna kortowego | cę w godz. 8—10 lub DARRO 170-5. 
| 1 święta o godz. 16,30 i 19,30 „Coś się zaczyna“ ~ leca „Melodiofon“ i- Schoenherr“ 6—8: Oferty „Rutyno 2125g 
| DORTÓR ZAURMAN Łoćż Piotrkowska 157] BG dzwonić 170-46 wana 21388 | ZAGUBIONG karte 
Przedsprzedaż w kasie w godz. 10—13 i od | specjalista: skórne | LECZ, ZEBÓW praco- 1912k 21485 RKU. na RAA 
| 16-6j. tel. 140-09, kiej ka tyś Aga aś noes Hine WYTWÓRNIA wód| ZAKUPIMY kilka ma Hanka Józef Jarek Końskie 
| z 3 da. ~- awro nych, Piotrkowska 8 | gazowych kompletnie | szyn krawieckich ro- | “>s Á 2126g 
Sala dobrze ogrzana, dla młodzieży niedó Dr, MIRESEI akuszeria 1158 | urządzona, okazyjnie s 


zwolone. choroby kobiece. Że- 


DENTYSTA WODNIC | do sprzedania. Oferty 


tacyjnych I czepni- 
czych tel. 2064-10 


KURSY SAMOCHO- 
DOWE Gerharda Łódź 


SKRADZIONO . ken- 


f R PER kartę, dowód  tożsn= 
| romskiego 37, tel | KI Stanisław specjal-, pod „Wielka okazja”. 21638 | Piotrkowska 171, Koś- | mości konia, zgłosze= 
p K i n a 251-23. lik | ność: korony, mostki n 2034n | PIANINO krzyżowe ciuszki 68. Komplety | nia na koncesje, poli- 
H Dr. OLEDZEI choro- porcelanowe, Andrze- | SREBRO (złom i mo- | sprzedam, Bednarska poranne wieczorne. | sy ubezpieczenia ko- 
ADRIA — „Elwira Madigan* r by skórno-wenerycz- | ła. 11 tel 154-192 ___ y nety) stale kupujemy. |24 m. 71. w godz. od | wyświetlanie filmów | nia, Sobiński Edmund 
M ne. Żeromskiego 41—1 | GABINET dentystycz | Więckowskiego Nr 6| 14-61. 2164g | samochodowych. Roz | Stryków 21315 
j BAŁTYK — „Dwulicowu Kobieta“. => 6 1146k w eonan Pre- R Sa aS SKUPUJE firma | poczęcie nowego kur- | ZGUBIONO dowód 
== DETA era ze Lwowa. Spe- Sklep zesarmistrzow- | „Mundiel* puch i pie 716x bisty odcinek wy- 
j BAJKA — „Gospoda świąteczna” A dario R Ra specie | cjalność: Nowoczesna | ski, tel. 264 — 88. „| 775, Płaci dobre e, PRA AERO o Rojek 
ł GDYNIA — „Naucrycieika bawi mg’, ukuszerfi, . | protetyka zębów. Gdań g| Łódź, Południowa 28 | powa motocyklowa Poładołowa © 
) dzit ska 36a, 120% BZIERIKENIA | m 4L 21708 | przyjmuje zapisy doj m 18 2 
d się Otecnie: Pio- 

n HEL — „Kujńzy wieikisj rewit”. trkowaka 33, ac PA | oj LE dnia 4 marca bht| ZGUBIOWO kerte | 
i te: 2 — 6 118% Akuszerki manyani: kopiet | | 7 Łódź, Wólezańska *T| R. U. Mnciejak Sta- 
| MUZA — „Mężczyżeź w jej życiu”. B z nie urządzomm, do 1857k | nisław 1l-go Listora- 
OKTOR GLAZER, sprzedania. Telefon: KURSY kroju dam-| du 39-4 2142g 
a: j | aj skórne = weneryczne. ARUSZERKA LAGO- 1197-57, Jub 129-74 od | TOREBRI tomofane- FRASI vefa 


klegò, meskiego (zy- YE 
5 — 8 Andrzeja 28 | WSKA Irena przyjmu | godz. 17 do 19. 2055s | we z nadrukiem wyko pa à s. i 
POLONIA — „Wieczna Ewe”, LECZNICA" uia he Z9chodnia .B2., Żele heao wytwórnia bibu- | stem angielski), Roz- | Abramowskiego 5 za- 

oe mgła wij PE 10e | aa emu. azata CO? | tek, Łódź Piotrkowska | poczęcie 26 lutego m | gubia książeczką U- 
PRZEDWIOŚNIE — „Bymfonfa Pastoralna“ ee tg Oraz £8- | ZKTUSZERRAWOJTA |, kocdśnieni z| 49. 1522g dej bezpieczalni at 

ka i RO A Ta o- | ZGUBKOWO dei 

ROBOTNIK — „Miepotrzebni mogą odsjść" Piotrowska 3, 10-19. | oma, nes: Bann Ros 0098 TES ia, | KOREY mamachodo- or 
ROMA — „Stedmin iasiatych” Te. BASS ZYGMUNT | yti Profesora Gro | czy”, Łódź, Sródmiej- | czarny duży z krawa | mrn, m ay GENE Mówię NM 


madzkieso, przyjmuje | ska 22, tel. 193-45, 


term. Żwirki 12 m. 1 


REKORD — „fierenada w Dolinie Słońca”. Pomorska 43. 188 1988k 215g m. Ej A DE ye. T 
; 2 a pa P+ EADOWANIE repera- | NAPRAWIA bez Śla- | amatorski § zawodo- | ZGUBIONO s 

STYLOWY — „Skradziona Sława”. sk Kapna — Surzedżł | cie skumulatorów | du uszkodzoną garde- | my à 21382 | net mei TR 

SWIT — pun” Dr. TEMPSRI specja- wszefkiego typu połe- | robę. Tkalnia sztucz | zngęg inego | Kom M. OI leei 
= lista weneryczne, skór | poopygką KULKO|Ca własnej konstruk- | na Frankowskiej, Śród s Centra > > 


TĘCZA = „Skradziona Stawu”. 


WE, rolkowe, silniki | CH do każdego samo- 


elektryczne; 


chodu. Specjalne aku- 


miejska 23 — 2 20918 
2 KROSNA korto- 


l TATRY — „Młodość Tomasza Edisona”, IA. miecz ABIE sprzedaż, inż. Walen- | mulatory Ługowe (że- | we do wydzierżawie- | panija stenografi 21554 
| DOKTÓR REICHER T. Szwey lazo niklowe) do tele- | nta, rO- | ksi , : | Zane: 

W HIER. cer przyjmujemy egowości mar- | ZAGUBIONÓ dowód 

WISŁA — „Pygmałion* specjalista wenerycz- || S-ka. Kościuszki 32 | fonów, zegarów elek- | boty na lont męskie] eny. beisa PE Snr ac maówi 
| WOLNOŚĆ rbrodnt, ne, skórne, płciowe tel. 219-18. 1147k | trycznych „Akumula- | damskie. Oferty pod Kilińskiego 50-7 iaaiiai ira Otyfia, 
| iisi ? (saburzenta). Południo | POROSTY: malarski | tor" Pódź Andrzeja 29 | „Krosno“ 21278 21438 | Gdańska 18. __ 21 
a swa 26 druga — sid- | nian telt TAS-27 S | ZAGINĄŁ pies czar- 

| WŁÓKNIARZ „Dziewczę z północy”. ma: eik Sri Rea O BPRZEDAM Zündap | ny szkocki terier. Od Lekala ZGUBIONO  tegity- 


Dr. KOWALSKI MIE- 
kj zak specjalis= 
skórne - wene 


Programratiowy nadziś 


Program zma środę 25 Intego 1948 roku. 
1404 Wiadomości poładn; 1208 Przegląd 
prasy stołecznej; 12,13 „Z mikrofonem w Brat CINSKE, choroby skór 
niaku”; 12,25 Pogadanka flimowa; 12,30 Kon- | ny. wene “ploti 
cot dia mlodriety; 13,30 Muryka; 13,40 Aw- | kowska 157. 8 — 6. Tik 
erganowy Wł. Gćwiejly 14,50 „Swiat jest piek ne, skóry, włosów 
my i ciekawy” — pogadanka dia dzieci ster- w z 34 pw 
szychi 1450 (£) Muzyka rozrywkowa (płytyji | sródma, tel: 179-58 
15,10 (Œ) „W fabryce dywanów”; 15,20 (Œ) Sik 
„Robotnicy mówią* — H. Skwerczyński z| Dr FALKOWSKI spe 
PZPJG Nr 1 w Łodzi; 15,25 (Ł) Rozmaitości; | cjalista nerek, peche- 
16,00 Dziennik; 16,25 Skrzynka PKO; 16,30|Tza, dróg moczowych 
„Głos Młodych“; 16,40 Audycja dla młodzie- | Piotrkowska 150. 25 
ży; 17,00 Operetka E. Charbrier „Gwiazda” 
(płyty); 17,45 RUL — „Kraj 1 ludzie”y 18,00 


Dr. TADEUSZ CHĘ- 


z 


wórnia 
„ULTRON“, Łódź, Po- 
łudniowa 78-80, tel.: 
138-19. 


LARIER _kopalowy 
(bezbarwnyj, sykaty- 


Chemiczna | pa 600 e. z przyczep- 


ką i DKW 350 c tel. 
p Eain A 2104k 


1150k MASZYNĘ swetrową 


sprzedam 10x70 cm. 
Płocka 15-50. 21285 


wę, tinkture poleca: | PIES wilk wyjątko- 


wytwórnia Chemiczna | wo 


zły, Sprzedam. 


„ULTRON“, Łódź, Po- | Gdańska 23-15 Zaide! 


łudniowa 18-80, teL: 

138-191, BIE 
SREBRO w każdej po 
staci kupuję M Wet- 
ner f S-ka Łódź. Plo- 
trkowska 112, telefon: 
120-68 1463k 
ZEGAREK — srebro, 
złoto kupuje „Omega” 
Piotrkowska 4. Pole- 
ca: gwarantowane wy 
roby złote — srebrne 


21308 


PIANTNO lub forte- 
pian kupię  natych- 
miast, cena oboietna 
Oferty w administra- 
cji „Imieniny“ 
p 21328 
FARRYCZEZ bran- 
ży metalowej sprzeda 
my. Plac Wolności 
21374 


139 SPRZEDAM psa-wjl- 
DOM, willę, plac, o-| ka czystej rasy 15 


prowadzić za wyna- 
grodzeniem. Orla 5-6 
od 2 do 6. 


fa, Strzelców Kanfow 
skich 26-8 21355 
PRZYBŁĄRAŁ się 3e 
ter, Senatorska 44-3. 
godz. 14—16.  2166z 
BRYCZESY, spodnie, 
szyje specjalista z 
własnych i powierzo- 
nych materiałów oraz 
posiada gotowe Fronc 
ki Piotr. Piotrkowska 
220. 2169 k 


7anTFarawanie nracy 
POMOC domowa z 


POSZURTWANY b- 


Taz wydzierżawię. 
Wiadomość Gdańsk - 
Wrzeszcz, Wiązowa 1. 

2160 g£ 
POSZUKUJĘ 2 poko- 
je lub I z kuchnią, 
możliwie w  dzietni- 
cy Plae Kościelny 
Pośredmicy pożądani. 
Brzezińska 10 m. $8. 

20632 


cjalista, skórne, we- referencjami potrze- 

Lekcja języka rosyjskiego; 18,15 Audycja rot | nerverne, 4 — 6. Pio- a E SeA ES bna od zaraz 

| OR frkowska 184 1 pmy — | nc mmm | Kilińskiego 42 m. 6 w 
rywkowa; 18,45 „Szalona”; -19,00 Audycja dla | frkowska 184. 18208 sprzedamy. Plac Wol- | SAMOCHOD 2 tono- Red zę 21539 Eeny ogłosze 

| wojska; 19,30 „Wieczorna Serenada”; 20,00 | Dr PROCHACKI spe- ności 6 — 4. 1890k|wy po generalnym POMÓG W -„EXPRESSIE ILUSTROWANYM* 
Dzienaft, 21,00 Audycje Chopinowska; 21,30 | Chone, mę ję gą | SPRZEDAJĘ meble, | remoncie do, sprze- | kwsfiftkowamm potrze w tek, sa tek, nekr. 

i = ; r ania. - e - . 

| „Z życia Związku Radrieckiego”; 21,56 Skrzyn |Tagionów 17. 19427 RAM Bora ra AZ 21409 Szy atak se do T6 mm 100 56 38  Oztoszenia 
ka ogólna; 22,00 Koncert rozrywkowy z płyt; Fal tecki, Gdaóska 4% DO SPRZEDANIA | m. Fo, o194g | Od T1—120 mm 200 © 48 drobre 
22,45 Œ) Koncert życzeń (cz. T), 22,58 (Ł) O- e'czerzy ___1889k | motocyki 500-setka z| 5OTRZEBNA wykwa 


mówienie programu lokalnego na jutro; 23,00 
Ostatnie wiadomości; 23,30 Œ) Koncert ży 
czeń (cz. II), 23,59 Œ) Zakończenie audycji 
it Hymn. 


STARSZY felczer Ga 
luba długoletni prak- 
tyk szpitala akórno- 
wenerycznezo, Głów= 
na 62 — 76. 18 — 20. 
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REDAKTOR NACZELNY: K. BOGUSŁAWSKI Adres Redakcji 1 Administra 


Telefony Redakcji: Kronika — 
Prenum, miesięczna zł 100 = kwartalna zł 270 — 


D — 023212 


MEBLE: 
drzwiowe, łóżka, sto- 


szafy trzy- | przyczepką tel. 158-10 


21448 


ły, krzesła, toalety po KUPIĘ zegary, kiero- 
leca stolarnia: ul. Na- | wnice felei, do samo- 


piórkowskiego 5. 


1938g 264-10. 


chodu B WM. tel. 


2158g 


lifikowana pomocni- 


między godz. 4—6 ul. 


| Bandurskiego 10 m. 1 


2146g 


cji: Łódź, ul, Piotrkowska 102a. Tel: 137-47, Działu Ogłoszeń: 
129-13, Sport — 137-47, Redaktor Naczelny — 112-80. 
Zamawiąć | wpłacać Kolportaż: Łódź, Żwirki 17 BRO. Rr VII m 1351, 


od 121—200 mm 246 80 160 ra wyraz 
od 201—300 me 300 100 139 Æ 0-— 
powyż. 800 mm 350 14% 180 Poesz pris 


W niedzielę f święta o 055 drożej. 


Piotrkowska 55, tel: 111-50, Wydawca 
„EXPRESS ILUSTROWANY" 


